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lE A T K  W IE LK I: Dziś ,Faust".

W sobotę i w niedzielę wieczorem 
„Kwiat Hawaju"; w niedzielę o 3.30. 
„Roso Marie".

TE 1TR  N ARODOM Y : Dziś prem­
jera „Spadkobiercy" Grzymały - Sie­
dleckiego na jubileusz 30-lecia pracy 
artystycznej Mieczysławy Cwikltń- 
skiej. '

Jutro i dni następnych „Spadko­
bierca". W  niedzielę o godz. 3.30 pp. 
„W ielki Fryderyk" z Solskim.

TE ATR  POLSKI: Dziś „Rodzina 
Massoubre" Deval'a z Junoszą-Stę- 
powskim w roli głównej.

W niedzielę o godz. 3.30 pop. „Zbu­
rzenie Jerozolimy".

TE A TR  LE TN I Dziś wesoła i po­
godna komfedjn „Pierwszy występ 
Janny" W. Ellisa.

W  niedzielę o godz. 3.30 „Raz się 
tylko żyje".

TEATR N O W Y: Dziś i dni następ­
nych „Tosęa".

W niedzielę o godz. 3 pop. „To- 
•ca“ .

TE A TR  M A ŁY  Dziś i jutro ,Ro 
ko" Acharda z Gorczyńską w roli 
tytułowej. W  niedzielę o godz. 4 pop. 
„Niedobra miłość".

STULECZNY TEATR  POWSZE­
CHNY : Dziś o godz. 7 wiecz. „Gol­
gota" przy ul. Strzeleckiej U  0.3.

TE ATR  ATENEUM Dziś i co­
dziennie sztuka W. O. Somina „Za­
mach" z Jaraczem i Eichlerówną.

W  niedziele o 1I-J i 13.15 „Poga­
danka o Piaście", przedstawienie 
Inst. Reduty dla dzieci.

iN S T Y T liT  REDUTY (Kopernika 
36/40): Codziennie o 8.30 „P ier­
ścień W ielkiej Damy" C. Norwida.

TLATR  K AMERALNY: „Matura". 
TEATR MALICKIEJ; „Trafika pa­

ni generałowej".
C YRU U k WARSZAWSKI (Kredy­

towa 14) Dziś i jutro ..Ogrud Rozko­
szy", nowa rewja (7.15 1( -a).

TEATR „W IE LK A  REW JA". Dziś 
i jutro komedja muzyczna „Całus 
i nic więcej".

W ARSZAW SKA SZOPKA POLI- 
TYC ZN A  (Cafe Club): Dziś i co­
dziennie dwa przedstawienia o "jdz. 
7-ej i 9-ej.

Rozmowa z C tfi& iiń s M
W  olbrzymie, . ślepe podwórze 

wpada się jak  do studni.

—  Te  drzw i w  rogu? —  D zię ­
ku ję ' —  Ciemnemi schodami w gó­
rę, ciemnemi korytarzam i wgłab 
—  schodki, pokoik;, zakamarki, 
św iaty dziwaczne i m artwe, za­
klęte w  strzępacn starych deko- 
racy j. Ku lisy. P lączę się w fa ł 
dach zw isa jącej draperji, poty- 
Kam się o mkieś rusztowanie, 
trącam  wym alowane drzw i, pro­
wadzące do nikąd, na zawsze zam 
kmęte, przemykam Się wśród za­
aferowanych ludzi —  i w idzę zda 
leka pokój. P rzez otw arte na kuli 
sy okna można za jrzeć  do wnę­
trza, — jak ciekawski przecho­
dzień, k tóry z u licy rzuca n iedy­
skretne i natrętne spojrzen ia  do 
wnętrza cudzych mieszkań Zb li­
żam się powoli, naraz wszyscy w 
„poko ju " rzucają się dc okien i do 
drzw i z okrzykam i:

—  Jedzie ! id z ie ! zbliża s ię '...
Zatrzym uje się szalenie zażeno­

wana. No, bo przecież umow.łam 
się tylko z P. Ćwiklińską, a tu tak 
wygląda,, jakby wszyscy na mnie 
czekał' To  barazo milo, a le prze­
cież...

N ie, nie na mnie czekali. To  
w łaśnie do Samosęków przyjechał 
„Spadkobierca". W ita ją  go w sta- 
ry ls  dworze, przyjm u ją go z honc- 
ram , —  i pan S.ekierka, i Antoni 
i pani Katarzyna.

Pani Katarzyna, urocza i ja sn o ­
włosa, ma dowcipny nosek, zdzi­
wione, niebieskie oczy i głos, któ­
ry  z każdego słowa rob; arcydzie­
ło wdzięku i lekkości. K tóż z taką

czwartek, sobota, niedziela 
M OPERZE

K W IA T  H A W A JU
Grudzińska, Paczkowski, S. ere- 
pańska, Korolkiewicz, I ,oda Hala­

ma Szczepański, 
piątek

FftUiT Z Ruf* WALPUR6I
wyst. gość. Zygm. ŻalesLmgo Fe- 

dyczkowska, Raczkowski, 
n i e d z l e l d  3 . 3 0  p p .

t e  O  S E  l * I A R I C
Szczepańska, Łuczyński

Wypadki i ktadzeżt
W  marcu targnęło się na ły d  129 cze. Właściciel sklepu, Walenty’ Fur-

maestrją potra fi prowadzić djalo- 
gi, —  jak  nie pani, Ćwiklińska? 
I  pomyśleć, że m ogła była nie zo­
stać artystką ! Bo —

A le  to ju ż opowiada sama „ju - 
b .latka" Trudno jes t tego sedziwe 
go słowa „ju b ila tka " używać w 
stosunku do pięknej, pełnej życia 
i wdzięku kobiety, ale skoro ju t 
jubileusz —  to musi być i ju b ila t­
ka. N iechże jednak pozostanie w 
cudzysłowie, do trudno uwierzyć, 
żeby to było naprawdę —  żeby ta, 
nietylko jedna z najznakom it­
szych, ale i Z najm ilszych a rty ­
stek, m iała trzydzieści la t pracy 
scenicznej za sobą.

Gdy chw ilowo na scenie obec­
ność je j  jest żbęuna, p. Ćw ik liń ­
ska za kulisami chodzi tam i na- 
pow rót i opow iada:

—  Rodzice nie chcieli myśleć o 
teatrze dla n iej, bo dość ju ż  tego 
teatru w  rodzin ie. Cała rodzina 
T rapszów  —  to byli stawni akto­
rzy. W ięc  Danna M ieczysława mia 
ła być od teatru zdaleka —  na j­
pierw  pensja, a potem jak ieś so­
lidne za jęcie, jak  dla panienki z 
doDrego aomu wypada. A le  dzie­
dzictwo krw i je s t silne, nie moż­
na mu się oprzeć, dokonuje swe­
go dzieła, wbrew  wszelkim  rozważ 
nym obliczeniom . Panna M ieczy ­
sława chodziła solidnie na pen­
sję, aż tu któregoś dnia o jc iec 
dał je j do przeczytania ftagm-ini 
jak ie jś  ro li. Przeczyta ła , —  a o j­
ciec w  krzyk, woła do m atu j: — 
A le ż  ona ma ta len t! — I zaczęła 
się d-umewa edukacja aktorska. 
Po tygodniu studjowam a roli, 
młodziutka, św ieżo kreowana a r­
tystka, zagra ła  Helenkę w  „G ru ­
bych Rybach" w Teatrze Ludo­
wym na C iepłej. T rem ę m iała ta­
ką, że jak przez mglę słyszała sło­
wa, wypow iadane na scenie, które 
poprzedzały je j w ejście. N og i pod

n(ą om dlewały, w ustach zaschło, 
m iała wrażenie, że nie będzie mo­
gła przem ówić słowa, że nie ruszy 
się z m iejsca A le  gdy odpowiedni 
moment nadszedł, język  się roz­
w iązał, i nogi okazały się posłusz­
ne rozkazom —  Poszło dobrze, tak 
doorze, że odrazu została zaanga­
żowana do teatrów  rządowych. 
Grała kolejno w  operetkach w 
farsach diam atach, mówiła i śpie 
wała naprzemian. Potem pojecha­
ła na poważne studja wokalne do 
Paryża  i spowrotem w róciła  do 
W arszawy, skąd w yjeżdżała  tylko 
na gościnne występy. A le  praco­
wała zawsze tylko w  stolicy.

Ta  trema, która opanowała ją  
przed Dierwszym występem, nie 
opuszcza je j dotąd. Zawsze taka 
trema. —  A  najbardziej to teraz, 
przed jubileuszem, kiedy cnciała- 
by zagrać najlep iej, najpiękniej.

—  Bo wszyscy dla minie sa ta ­
cy dobrzy, takie piękne rzeczy o 
mnie piszą i mówią, Ze chciała­
bym z siebie dać najw ięcej, 
wszystko, na cc mnie stać, zagrać 
tak, jak  n igdy dotąd —  mówi pa­
ni Ćwiklińska uśmiechnięta i 
chce jeszcze coś pow iedzieć, ale 
ktoś chwyta ją  za rękę, pociąga 
za sobą i w o la :

T era z  pani —  p rędko ! z lew ej 
strony pani wchodzi.

Już zniknęła. P rzez okno widzę, 
jak  pani Katarzyna plącze, śm ieje 
się. jak  w yznaje swą m iłość dzie­
dzicow i Samusęków, jak  W ęgrzyn  
piękny dziedzic decyduje, ze..

Nie, nie pow iem nic w ięcej. J 
P rzec ież  i tak każdy musi zoba­
czyć Ćwiklińską w „Spadkobier 
cy“ . Od dziś, proszę państwa, w 
Teatrze  Naroduwym. A  dziś wstęp 
dla wybrany ch —  bo to św ięto te - ( 
atru —  juuileusz w ie lk ie j artyst­
ki. •

S te fan ja  Szurlejówna

Lcsy Rady Szkolnej
m st. W arszaw y

nsób w tem 35 zmarło. W wy pankach 
samochodowych lab motocyklowych 
zabito 2 osoby, w tramwajowych 3 za 
bite, kolejowych 1 osoba zabita. Sia- 
bójstw i morderstw popełniono 6. 
śmierć przy pracy poniosła 1 osoba 
Wskutek zatrucia gazem, czadem, 
poparzenia i t d. zmarły 3 osoby. Z 
braku opieki śmierć poniosło 1  dziec­
ko. Ogółem w marcu zginęły tragicz­
ną śmiercią 52 osoby.

Zamachy samobójcze. Na ul. W io­
ślarskiej 4 zatruła się ługiem 20- 
kilkuletnia kobieta nieustalonego na­
zwiska. Zmarła ona w szpitalu.

Wyrodna matka. Przy ul. Miłej 45. 
podizucono dwoje bliźniąt. Policja 
poszukuje wyrodnej matk\

Włamanie. Za pomocą wyrwania 
kłódek i podrobionych kluczy dosta 
li się dn sklepu z wyrobami skorza 
nemi przy ul. Żorawiej 17 włamywa-

JUBILEUSZ T. ORTY.M l
W  n edzielę 5 bm. o 12 W poł. i o 

4 pop. w „Cyruliku" (Kredytowa '4 ) 
odbędzie sie ubileuszowe przedsta­
wienie z okazji 2u-lecia pracy arty­
stycznej, autorskiej . społecznej dy­
rektor- teatru dla dz.eei Tym teu- 
sza Ortyma. Całkowity dochud z 
przedstawień przeznaczony jest na 
t ele społeczne.

Protektorat nad jubileuszem objął 
p. minister generał di. P.oman Go- 
ecki. Twórca i pionier teatru azie 

ciecego w Polsce, Tymoteusz Órtym 
zasłużył sobii na sympatję i życzli­
wość piacą swą rzetelną i ofiarna. 
Ulubieniec dzieci obc' >dzl jubileusz 
dając dziatwie widowisko p t. „Baśń 
— Legenda — Prawda". Na program 
złoża sie fragmrnty ze sztuk „śnież­
ka . Tomcio Paluch" Pan Twardow­
ski na księżycu" i „Si rdma Góra". 
Udz.al bierze cały zespół j balet He­
leny Jasiewicz. Ci ny rriejsc zwykłe 
Bilety w „Cyruliku" i „Orbisie".

mański oblicza straty na 6.500 zł,

Zderzenie. Przed domem Nr. 74 
przy ul. Grochowskiej samochód cię­
żarowy, prowadzony przez szofera. 
Piotra Sawickiego (Lublin, l ubar­
towska 5A ) wpadł na wóz chłopski 
Konie zostały zabite. Winę ponosi 
szofer za zbyt szybką jazdę.

Komornik na weselu. W maju r 
ub. Feliks Murawski właściciel do­
mu (Towarowa 50), majai do d - 
brania należności od małż. Gold- 
sztein, właścicieli domu przy ul Za­
menhofa 36, przybył z komornikiem 
na wesele córki Goldszteinów z Her- 
szem Fajnem i zaaresztował młodej 
parze brylanty i koszu, wnosi i. 
Obecnie sąd skaza' małż. Goldsztmr 
i zięcia na karę w ;ęzionia po 6 mie­
sięcy każdego, za udowodnione im 
oszukańcze przep.sanie dochodu z 
komornego na zięcia Fajna.

Wybicie szyb. Władysław Kraw 
czyk, krawiec w ciągu ostałnich 3 
miesięcy wybił 3-k otnic szyby w y­
stawowe w kawiarni „Przystań" 
(Nowogrodzka 30). O wypadku za­
meldowano policji.

DLA DZIECI, PRZEDSTAW IENIE  
IN STYTU TU  REDUTY

Inst;,tut Reduty, pod kierownic­
twem J. Osterwy, pragnąc jaknuj- 
szerszym masom dzieci udostępnić 
przedstawienie p. t „Poda1.! 1 
Piaście", K. Jeżewskiej, urządza 
dwa pokazy tej sztuki, w niedziele 
5-go kwietnia u godz 11 -ej o godz 
13-ej m 15 w Teatrze ATENEUM  —  
Czeiwonego Krzyża 20.

Treść sztuki to walka Piasta i 
kmieci —  z okrutnym księciem Po­
pieleni. Piastowi pomagają prasło­
wiańskie bogu Przeć oczami i  :i..»ci 
przesunie się barwny korowód. Piast, 
Rzep cha, Popiel, rycerze, bogi, Do­
mowy i ubeżęta.

Sztukę wyreżeserowała M. Dulęba.

W  związku z zapowiedzianem co­
fnięciem subwencji przez Zarząd 
Miejski na działalność ogóiną Rady 
Szkolnej m stoł. Warszawy, wczo­
raj odbyło sie nadzwyczajne poste, 
dzenie plenum rady, na którem wy­
dział wykonawczy złożył definityw 
nie swoje mandaty jako członków 
wydziału i Jako członków rady, poda­
jąc następujące motywy:. Zważyw­
szy, że:

1 ) wobec braku własnych, ustawo­
wo zabezpieczonych funduszów, Ra­
da Szkolna m. stoi. Warszawy o ty­
le tylko mcze wypełniać- swoje za 
dania, c ile darzą ją poparciem ii- 
nansowem państwowre i samorządo­
we urzęd> i instytucje, zaintereso­
wane działalnością Rady, 2) wszyst­
kie, poza subwencją ogólną Zarządu 
Mie jskiego, notacje, otrzymywane 
przez radę od wiadz i urzędów na 
dożywianie, akcję letnią, świetlico­
wą itp. mają charakter funduszów 
specjalnych, przeznaczonych na ści­
śle określone cele (opancerzonych), 
3 ) tylko subwencja ogólna, przyzna­
wana przez Zarząd Miejski, mogła 
być użyta na administracje ( perso- 
nalja i wyuatki rzeczowe), co zre­
sztą do 3l marca b. r. nic było do ■ 
tąd nigdy przez Zarzad Miejski 
kwestjonowane, 4) prowadzenie o

wawczy nie widzi możności d a ls z e g o  

wykonywania swych obowiązków’, 
wydział wykonawczy postanawi: 
przeto:

1 ) złożyć z dniem 1 kwietnia b. r. 
swoje mandaty członków - wydziału 
i członków Rady SzKoinej, 2) zav.ia- 
domić o tem niezwłocznie p. kurato­
ra warszawskiego okręgu szkolnego, 
3 ) podać tę uchwałę do wiadomości 
plenum rady na specjalnie zwolanem 
posiedzeniu oraz do Wiadomości o- 
piek szkolnych.

Plenum Rady Szkolnej, uznając 
słuszność motywów wydziału wyko­
nawczego, zmuszone było przyjąć je ­
go rezygnację.

3  w .a s ia
DELEGACJA CENTRALNEGO ZW 

FELCZERÓW 
przyjęta była w Koro. Rządu, gdzie 
przedstawiła uchwały niedawno od­
bytego zjazdu felczerów Między in. 
delegacja poruszyła sprawę uprawia­
nia praktyki lekarskiej przez osoby 
nieuprawnione nieprzygotowane do 
tych funkcyj i nieniające odpo>\ 
niegc cenzusu, których działalność 
rozwinęła sie ostatnio bardzo, stwa- 
warzając z jednej strony poważną 
konkurencję dla felczerów zawodo­
wych, z drugiej zaś wytwarzając nie­
bezpieczeństwo dla chorych. Pseudo- 
felczerzy uciekają się nawet du oso­
bistej reklamy, używając tytum fel- 

tak dużym zasięgu lośc.jwym agend jzerów oądź w katalogach telefonicz- 
rady, jak w r. b. (27.000 dożywia- , ny:h, badź na szyldach itp.

J PR ZE D ŁU ŻE N IE  ULU W PODAT­
KU, W IDOW ISKOW YM  W K INACH  

Wobec tego, że now’y statut poda„- 
ku od publicznych zabaw, gozrywek i

CHORE N E R K I to zepsuie filtry organizmu...
O ddają bowiem  one pęcherzow i 
mocz źle przefiltrow  any, w p ływ a­
jąc przez to zatrucie organizmu 
wskutek niewydalania zeń szkód-, działania.

nych dzieci, 128 świetlic, kontrola 
obowiązku szkolnego 150 tysięcy 
dzieci, nadzór nad 160 opiekunami 
szkolnemi, ruch 95 kompletów bibl- 
joteoznych itp.) z należytą dokład­
nością i kontrolą jest możliwe tyłku 
prty takim aparacie biurowym 
(zmniejszonym we wrześniu 1934 r. 
do minimum), jakim rada szkolna 
rozporządza w obecnej chwili, 5) 
Zawiadomienie prezydenta miesta z 
dn. 30 marca b. r„ zapowiadające 
całkowite cofnięcie subwencji na 
działalność ogulną rady w okresie 
budżetowym 1936/37 stawia radę

ską Ortosiphoniae o w łasnościach )r7ed koniecznoślcą likwidacj- z dn. 
moczopędnych : uezynfekcy jnych ^  kwietnia posiadanego aparatu 
pobudzają nerki lo  praw id łow ego administracyjnego, a co zatem ,dzie

liwych substancy.i. Z ioła M gr W o1-1 cierpieniach
Stosuje s ’ ę je  przy 

ni rek, m iedniczek
skiego ze znak. ochr. „U R O S A " j nerkowych, pęcherza i wnszelkich
zaw iera jące rzadką roślinę indyj-1dolegliw ościach  dróg moczowych ( j na skUtek powyższej decyzji Za 

W ytw órn ia  M A G I S T E R  W O L S K I  Warszawa Złota 14 ] -zadu Miejskiego, wydział wych©-.

likwidacji swej działalności, jako or­
ganu samorządu szkolnego stolicy, 
6 ) wobec sytuacji, jaka wytworzyła
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CENY PRZYSTĘPNE

widowisk nie wszedł jeszcze <v życie 
dniem 1 kwietnia .prezydent mia­

sta przedłużył stosowanie dotychcza­
sowych indyvudualnych ulg w podat- 
Ku widowiskowym w kinach do 30-go 
kwietnia ewentualnie do chwil'- wej­
ścia w życie nowego statutu

N IELEG ALNE  ZAK ŁAD Y  
FRYZJERSKIE 

Starostwo Grodzkie Frasko-War- 
szawskie opieczętowało narzędzia w 
nielegalnie otwartych zakładach fry z ­
jerskich Mirjem Mazowieckiej przy 
ul. Zabkowskicj 11 i Rojzy Kowadło 
przy ul. Wileńskiej 25 Tak naprz. 
pierwszy zakład istr.ial przy sklepie 
kolonjalnym.

PIĄTEK, DNIA 3. IV.
6.30 „Kiedy ranne...” 6.34 Gimna­

styka”. 6.50 Muzyka ( dI.). W  przer­
wie o godz. 7.20 Dziennik po,:. 7.50 
Program na dzień bież. 8.00 Audycja 
dla szkól.

11.57 Sygnał czasu. 12.00 Hejnał 
z wieży Marjackiej w  Krakowie 12.03 
Dziennik połudn. 12.15 Aud. dla szkól 
p. t. „Jak gwiazdka śniegu kioolą wo­
dy się stała" —  Ewy Zarembiny, 
z ilustracją muzyczną Wt Macury. 
12.40 Muzyka salonowa (pt.). 13 i0 
Chwilka gospod. domowego. 13.15 
„Z  rynku jracy” .

15.15 Wiad. o eksporcie 15.20 Prze­
gląd giełd. 15.30 Koncert w wyk. 
reżyserji Lecna Schillera 
Kwartetu Salon. Rozgłośni Krakow­
skiej. 16.00 Pt gad dla churych w opr. 
ks. kapelana M Rękasa (ze Lwowa) 
16.15 Konc Ork. T. Seredyńskiego 
(ze Lwowa) 16.45 „Przyroda w kwie­
tniu’ —  pogad. dla dzieci st. w opr. 
St. Sun ińskiego. 17 00 „Skarby Pol­
ski” : „Człowiek na ziemiach naszych’ 
„Na południowo-wschodnich kresach” 
odczyt, wygł prof. C- Jędrzejewiczo- 
wa. 17.15 .Minuta poezji” : nowe
wiersze K Wierzyńskiego. 17.20 Wie­
niec pieśm ludowych Uąskich w wyk. 
Chóru mieszanego Stow. Kolejarzy 
Śląskich (z  Katowic). 17,50 Poradnik 
sport
18.00 „śladami Janosika” —  audycja 
St. Roya ( t  Po z lania). 18.30 Pogad 
atkualna. '8  40 Progr. na dz. nast.
18.50 Pogad. społeczn- 18.55 „Skrzyn­
ka roln.” —  inż. W. Tarkowski. 19.05 
Koncert reki. 19.35 Wiad. sportowe.
19.45 Komunikat śniegowy z Krako­
wa. 19.50 Biuro Studjów rozmawia ze 
słuchaczami P. R. 20.00 Koncert sym­
foniczny. Wyk.: Ork. P. R. pod dy . 
M. Mierzejewskiego i imre Stefan.a. 
(tortep.). G. Haer.de!: Concerto gros- 
so D-dur F. Mendelssohn: Symiunjn 
a-moll (szkocka) — wyk. ork. Fr. 
Liszt: Koncert fortepianowy A-dur — 
wyk. z tow. ork. I. Stefamai. Z. Nos­
kowski: Siep poemat symfoniczny —  
wyk. urk. Fr. Liszt: Cć lLiaue cbarnour 
i Funerailles —  wyk. I. Stefamai. Fr. 
Liszt: Preludja, ooemat symfoniczny
—  wyk. ork Pogad. wstępną w.,gł. 
K. Regamey. W  przerwie o godz. 20.5C 
Lteiennik w .tez., oraz „Oorazki z Pol­
ski współcz.” 22.30 „Skrzynka techn” 
red W. Frenkiel. 22 45 Wiad. meteor, 
dla żeglugi pov. ieirznej. 22 50 Muzyka 
lekka i tan. (pl.).

Sobota, 4 kwietnia 1936 i
6.30 „Kiedy ranne..." 6.34 Gimna­

styka. 0.50 Muzyka (pi.) W  przer­
wie o godz. 7.20 Dziennik por. 7.50 
Program na dzień bież. 8.00 Aud. 
(llćL szkół.

11.57 Sygnat czasu. 12.u0 Hejuai z 
W ieży Marjackiej w Kijakowie. 12.03 
Dzień, połudn. lz .ló  Przegląd roln. 
prasy —  mż. I. Niewodniczańska, (z  
wdlr.a). 12.25 Koncert Ork Karrerai- 
nej (z  Wilna). 13.10 Chwilka gosp. 
domowego.

14.30 Muzyka salon, w wyk. Kwin­
tetu H Adamskiej, ora; piosenk. v 
wyk L  Szczepańskiej i Astora (pl.)
15.00 „Siwre włosy” —  legenda A. 
Górskiego. 15.15 „Nasz handel nor- 
ski“ 15.20 Przegl giełd J-5.30 Kon­
cert Zespołu Salonowego Pawła Ry- 
nasa: 16.00' Lekcja języka frane. —  
lektor L. Roąuigńy. 16.15 Teatr W y­
obraźni: słuchowisko: „Kasia i Ma­
rysia w cyrku" S. Dietrichówny dla 
dzieci. 16.45 „Cala Polska śpiewa"
— aud. poprow. prof. B, Rutkowski.

17.00 n a b o ż e ń s t w o  z  o s t r e j
BRASU* W W ILN IE . K A ZA N IE  
W YGŁ. KS PROF. WŁODZIM IER/ 
PILCHOW Skl. J 7.50 „Mówmy o 
prowincji" „Upośledzona prowincja"
—  pogadanka wygi. dr. Henr” k Rot 
bart. 13.00 Pieśni w tvyk. E. Płoń­
skiego (baryton). 18.25 Miniatury 
muzyczne w wyk. Kwartetu Smycz­
kowego (ze Lwowa) 18.40 Brzeg'ącl 
wydawnictw — prof. II Moś icki.
18.50 „życie kult. i arc afeoUcy". 
18.55 Prog.am na dzień nast. 19-Ou 
Koncert reki. 19.35 Wiaa. sport.

20.00 Muzyka lekka. Wyk Mała 
Orkiestra F. R. i A. Wasiel (śpiew).
20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 
„Ur.acck śląski" —  w’ygłosi poseł 
Kopeć (z  Katowic). 21.00 Audycja 
dla Polaków zagranicą: „Jasna U -  
”a“ w oprąc. J. Konieczne! 21.30 ,Ku 
kulka wileńska" aua T. Bujniekic- 
gi i Wiktora Truścianko, w oprać

muz J. Świętochowskiego (z  W il­
na). 22 00 „Sen na wystawie obra­
zów" — audycja osnuta na poraż­
kach wysra.wy M. Mussorgskiego 
23.00 Wiad. meteor, dla żeglugi po­
wietrznej. 23.05 Lekka muzyka sa­
lonowa w wyk Malej Ork P R

A P O L L O : „ E s  a “
A T L A N T IC : „K a p ita n  B lo o d " 
Z M O R : PocałuneK przed lustrem ” 

i „K obieta O rchidee”
A C R O N : „N ęd zn icy . P a ry ż  w © f. 

niu“ .
A N T IN F A : „C o raz  w y ż e j"  i

„ H ra o ia  M onte C h risto " .
A D R JA : „P o tw ó r"
A S :  , ,J id ik a “  i „ Jó z e f  w E g ip c ie " . 
B A Ł T Y K : „W  c ien ir  g ilo ty n y ". 
B I S :  „P io tru ś  i m ałżeństw o z o- 

g lo sz e m a” .
C A SIN O  „D z is ie jsz e  c z a sy " .
CORSO „K ocham  w szystkie kobie­

ty”  i -ewja.
C A PTT O L: „W ielki C zarod zie j” 
C O iuG SEIJM  ^ d u ż e ): „D aw id  Cop- 

p e r iie ld " .
C O L O SSE U M  M A ŁE B u n t  zwie- 

n ą t - ” i dodatki.
C Z A R Y : „Całe m iasto  o  tem tnó- 

w i“ .
E U R O PA : „Z łotow łosy  B .z d ą r " . 
E L l T E : „8  godzin  D ra  M o rg a n a ", 

„ Ś » 'ia t  się  śm ie je " .
C R 4:.,G aoin et figur w oskow ych”  i 

.Kobieta T arzan ”
F1LHARMONJA „Je j ekscelencja 

t a b ł  a ” .
FO R U M - „Zapomniany C złow iek" 

i „ P io tru ś " .
F L O R Y D A : „ L e g jo n  n ie u stra szo ­

nych”  i „ N a s i  chłopcy m a ry n arz e ". 
F A M 4 „O sk arżam  cie m a tk o ". 
H O LLY W O O D : „N oc na ^ ra n sa ;  

łantyku". Na scenie rew ja z  K. Hanu- 
szen.

H E LIO S: .Kucha, tylko m n ie '. 
IT A L JA : .K ocham  w szystkie  kc.. 

b iety '.
K IN O  P A R  ŚW . a N D R Z E Ja : 

„P rzeor K ordecki — O brońca C zęsto­
chow y".

K O M E T A : „G ab in e t f ig u r  w osko­
wych i rew ja- ;

L O P : „O sta tn ia  se re n a d r "
M ARS ..W bcuśL
M I E JS K I E :  „C złow iek , k tó ry  ro z­

bił bank w M onte C ar lo " .
M EW A  „ N a sz e  S łon eczko " i

„Spe łn ion e  S n y " .
M E T E O R - „K w .ic ia rk k  z  P ra te -  

ru "  i „S k a n d a le  m ilion erów " 
M A S K A : „S zczęśc ie  n a u lic y "  i

„W ielkie  w yd arzen ie".
M UCHA: .jesiem  zbiegiem ". „Całuj 

.Tir : ieszcze” .
M A JFST1C : „M ałżeństw o na bez­

drożach ” .
j NOW'A T O M B O L A : „D la  ciebie

śp iew am ” i „U iojony  św ia t".
OKO P R A S K I E :  „N a p a d  n a K o t  

g o "  i dod.
| P E T IT  T R A N O N : „N a az e  ałonecc.

ko“  i „N iedokon czoi.a  1 / m fo n ja "
| P O P U L A R N Y : „P o jed y n ek  ze
śm ie rc ią ", rew ja .

PA N  „ P a n  T w ardow ski".
P R A G A : „K och am  w szy stk ie  ko­

b iety ".
RIALTO : „Czarny Anioł".
R A J :  „K się ż n ic z k a  przez 3T Ani". 

„Rycerze Stepu".
RIINA: „W yspa Sk arb ó w ” , „Esk .*

m o".
R O M A : „M etro p o litan ".
R O X Y : „P o ż a r  n ad  W 'ołgą“ , „K a -  

r io k a” ,
S F I N K S :  „B u rła k  z nad  W o łg i" ,

rc»  ja .
SO K Ó Ł : .Noc w ese ln a”. 
S T Y L O W Y : „B o u n ty " .
„ŚW1 A T O W ID ": „M ieczn a D ro g a "  
ŚW IA T : „K ariera".
TON . , C hińskie, m orza". 
U C IE C H A : „N ie  odchodź ode

m nie"1.
U N JA : W esoła rozw ód ka", rew ja .

MCBLE 109 U rt ssieczme, 
prześliczna

sypialnia, stołowy, gabinet sicrom- 
| niejszy 50. Nowy-Świat 30, róg Pie- 
raekiego.

Fontainebleau w  Warszawie
Budowa gmachu di?, ambasady francuskiej

o t r z y m a ła  g o d n ą

Zmarli
Jadwiga Bożydar-Poduorodeńska, 

1. 84, w Warszawie; Kazimierz Plisz- 
ezyń.-ki, emeryt PKP, w Warszawie; 
Konstanty Żmigrodzki, 1. 59, w W o­
łominie; Mai ja  z WłocutówsKieh Gra­
bowska wdów i, 1. 80. w Warszawie; 
Marja Eugenja % Daszewskich Ha- 
nuszowa 1 40 w Warszawie; Wmee- 
ty Ciechanowski, inż. mech. 1. 64, w 
Warszaw ie; Aleksander Maciejczyk, 
student Politechniki, 1. 32 w Warsza­
wie; Helena z Borkowskich Spitz- 
barrłrowną, 1. 24, w Warszawę ; Ma­
rja z Wrónlewskich Lubicz-Nawroc- 
ka, 1. 35, w Warszawie;

Po okresie intensywnych robót 
wewnętrznych., prowadzonych bez 
przerw y w  okresie z.mowym, na 
ukończeniu jes t budowa gmachu 
dla ambasady francuskiej na tere­
nie parku F rascatti przy ul W iej- 
skiej Jak wiadomo, w tym celu 
przebudowywany jest od dwóch 
lat dawny pałac Lubom irskich o- 
raz dobudowywane dwa skrzydła 
boczne dostosowane arch itekto­
nicznie do przebudowywanego pa- 
łai u, przypom inającego Fon ta i­
nebleau pod Paryżem .

Obecne roboty wewnętrzne w y­
kończone będą w  ciągu lata r. b., 
peczem nastąpi uporządkowanie 
otoczenia. Bkihoty wykonywane są 
znacznym nakładem kosztów aby 
przyszła siedziba ambasady fran ­
cuskiej oraz wszystkich zw iąza­
nych z n ią urzędowych przedsta­
w ic ie lstw  rządu francuskiego w

U K A R A N IE  A W A N T I R N IK A  
Starostwo Grodzkie skazało n; 3 

tygodnie bezwzględnego aresztu Wła­
dysława Wieczorka, zam. przy ul. Ry­
bnej 4 za spowodowanie awantury na 
ul. Grochowskiej i stawienie oporu 
funkcjonarjuszom P P.

W arszaw ie, 
szatę.

Oprócz otoczenia parkowego, 
nowy gmach wychodzi f r o n t e m  na 
zaprojektowaną uncę N a  S k a r p ie ,  
która jest obecnie u r z ą d z a n a  n a  
tym odcioKu.

„Panowie w cylindrach1
w  k in ie  „E u ro p *"

Już dziś w kinie „Europa" iNowy 
Świat 63), o godz. 20.30 odoędzic się 
się poraź pierwszj w Warszawie u- 
roczysta premjera filmowa j t. „ba­
nowie w cylindrach" (Top Hat). Do. 
chód z przedstawienia przeznaczonj 
jest na iundusz zapoir jgowy S mdy- 
uaiu Dziennikarzy Warszawskich 
Na premjerę Drzybędą pi zedstawi- 
ciele rządu, dyDiomacj-, świata .o- 
warzyskiego stolicy. Niedawno odby­
ła się premjera tego filmu w stolicy 
Szwecji w Sztokholmm. Zaproszeni 
goście ze św lata urzędowego przy 
byli na tę premjere w cylindra :h, 
jedynie premjer socjalista Ransson 
zjawił się na tę uroczystość w czap­
ce..

Bilety do nabycia za okazaniem 
zaproszeń w kasie przy wejściu 
Przedsprzedaż be złów w kinie „Eu ■ 
ropa" dzisiaj od godz.* 12 -ej w połu­
dnie do 14-ej.


